
K r  n 5 .  R o k  D L Lwów, morek 8 marca 1904 W v d a n « e  p o r a m s e .
•Teny prenwrae,&ty

We Lwowie: miesięcznie 2 m xa „
x» codzienną d w u k r o tn ą  dosta­
wę do domu dopłaca się 60 halerzy.
Z przesył *ą poczt w kraju i Monarchii 
miasta 2 Ł 50 hi l  , 8.kroŁ J i - t  
k»»«. 7 K. 50 i. j »y«yłką 9 Ł  — V
j«n»i»3G Ł. — W j póeauw 36 Ł  — U
W Niemczech: miesięcznie 4 kor
W  innych państwach Związku po­
cztowego m ie s ię c z n ie  5  so-tm-
Zmiana adresn pocztowego 40  naT
BoiaŁcy a, Adininistracya,X>rnkamia 
Lw ów ulica C horążczyzi y 17 — 19.

w y c l i o d Ł ?  S E  r a z y  d a i e i m i i e

C a c y  og it/sssa
ffth jszm. . ■ inaeraty) za 1 .?ieiszpw- 
kitowy lnh jego miejsce 20 hal. 
Nâ esiaiM za wiertuc perlitowy lnh 
jego miejsce 80 halerzy.
Neuwifi |ia za wi:-rsz petA- 60 ha1 
D-jwsienu o ilaoach, zaręczy ach 
i t. p. wiadomości p 1 1 aor. za wiersz. 
Drobne ogłoszenia za wyraz 6 haL 
najmi ej 6G halerzy. Wyrazy 6rnb- 

. m pismem liczi Mę podwójnie.
Ceny oddzielnych numerów 

Fr. popołodn. 6 h z przesyłką 10 h. 
Kr. poranny 4 h .z  pnśeeyjką 6 h
Lrobnych rękopisów nie zwraua się.

Rękopisy i lisiy w  sprawach redakcyjnych nalepy adresowa/' lo : Redakcyi S uwa Polskiego we Lwowie. — Listy w  sprawach 
uprasza się nadsyłać pod -dresem: Administracya Słowa Polskiego we Lwowie — Adres d '» to, rgramów: Słowo Lwów. —

1 cdbioru pisma, ogłoszeni reklamacy** 
łr. telefonu Redakcyi 6*13., Admimstracyi 740.

V k y d a w c a : d i i j o i e r  W A C Ł A W  W O U M 1 R m U L U i  n * cx e x v y ; Z l ^ i K T  W A S 1 L E  .% s l ó .

E £ a le n d a r z  l w o w s k i .
W iórek : 8  marca.

Im ion a . Ez.-LaU  D z i ś :  Jana Bożego. Jutr  o: Fran­
ciszki p. - -  Ur.-iat. D z i ś :  Obr. hol. ś. Joan. J u t r o :  Ta- 
rasia Areli. — Sio w. D z i ś :  Miiogosta. J u t r o :  Mścisławy.

Wschód słońca 6 36. zachód 5 48.
N ab ożeń stw a - Dzi ś  o g. 10 w kościele OO- Jezui­

tów jako w ósmy dzień miesiąca roku jubileuszowego oglo- 
Bzoma dogmatu Niepokalanego poczęcia Najśw (vfary, Panny 
uroczysta Msza św. z wystawieniem przed ołtarzem Matki 
Boskiej. — Konferencje rekolekcyjne dla pań w kościele
OO. Jezuitów o g. 6 popołud., dla panów w archikatedrze
0 g. 7 w. (ks. arcyb. Teodorowioz)

b n i c a  i  b lb lio te U L  Os so l in eu m.  Bibl. w dni 
powsz. g. 9—2; muz. dni powsz. 9 —1, nadto we wtor. i piat. 
3—5. — n a z w a  D z i o d u s z y c k i c n ,  (Teatralna 18) w niedz. 
10—1; w dni pownz. 10—i  za zgłosz. — Muz. p r z e m y ­
s ł o w e  (w ratuszu) w dni powszed. (prócz ponieriz.) 9—2, 
w święta 10—1; Bibl. 9—1 i 5—8. — Bibl. u n i w e r s y t e ­
cka. w dni powsz 12—2 i 4—7 — Bibl. B iw oro ws k ie -  

:go (Ujejskiego 2) wtor., śr., piąt. i sob. 4—6 (dla prac. nauk. 
oedz.), — Bibl. P a w l i k i y  s k i c h  (Trzeciego Maja 5) środ., 
seb. i niedz. 11 — 12. — Bibl. P o l i t e c h n i k i  w święta, 
uiadz. i pomsdz. 11—1, w inne dni 10— 1 i 4—8. — Bibl. 
Tow. S ze w e* en l i  (Czernie ckie go 26) 2—6 (prócz niedz.
1 św. niskich). — BibL N a r o d n e g o  D o m u  (Teatralna 22) 
we wtor., śr , piąt i sob. 9—12 i 3--6.

W y s ta w y  8 ta le . Tow. przyj, s z t u k  p i ę k n y c h ,  
(pi. Św. Ducha L 10) coaz. 10—5. Opł. 60 b., w .niedz. 30 h. 
b a lo n  szta l- p ię k n y c h  p. L a io n n i  (Trzeciego Maja 
11) otwar*y ed 10—7. Wstęp 40 h., w niedzielę i święta 

_ BO h., mlodz. szkol. 20 h. Teraz około 30 prac art. malarza 
Tadeusza Kruszewskiego z Królestwa. — Okazów przemy ,  
słu k r a j o w e g o ,  (ph Halicki, dom Biesiaaeckich> bez- 

.platiiie.
F e ta -P la s t iK o n  46 razy premiowano (Pasaż Kaus- 

m&na). Od 6 mn-ca do 12 marca do widzenia: Urocza 
podróż z Macedonii przez Daraanole, Konstantynopol, Smyr­
nę, Port-Said, Kanał >ueski wzołui wybrzeży Morza Śród­
ziemnego. Wstęp 20 hal.

O dczyty  i  w y k ła d y  D z i ś  Szkoła nauk polityoz. 
(Teatralna 23 II. p.) p W, Studnicki: „Stosunek Galicy: io 
Austryi o g. 7. — Pow. wykł. uniw : Raciborski)*,,Roślin­
ność ziem poiakich" (Długosza 8) o 7'30. -  Uniw. ludowy A. 
Mii h:cvfit _o; p. O Biwid: „W rlks : alknbrlem. a robo*pi - 
cy“ (Ormiańska 17) o 8. — p' M Hankiewicz: „Z najnow­
szych dziejów Europy1* (Blacharska 5) o 8. — Ognisko ko­
biet: p. Wroński: „Działalność obywatelska kobiety „rko dro­
ga do joi unrawnienia11 (Kośoiusrsi 3) o 7.

P o s ie d z e n ia  1 z g r o m a d z e n ia . D z i ś :  Towarz 
p zyrodmkó w (Insi. chem.) o 6.— Kóika słuchaczek wszech­
nicy (Czyt akad.) o 7. — Wieczór literacki „Życia11 (Zimo- 
rowicza 16) o 7

T e a t r  m ie js k i .  D z i ś  o 7: „Rugenoci11. — Jutro 
‘ o 7: „Los11

T eleg ra m y  „Stówa P o lsk iego* . 
Sytuacya w Porcie Artura.

Londyn (Tel. wł.). W Porcie Artura ceny ż y  
9Uvności naznaczył rząd. Są one umiarkowane. Wszyst­

kie sklepy są otwarte, tylko spizedaż napojów alko- 
holicznyrh jest zakazaua. Pijanych skazują władze 
wojskowe na miesiąc robót fortecznyck. Teatry i 
wszystkie ■ miejsca zabawy zostały zamknięte.

Dzienniici angielskie skarżą sję, że władze ro­
syjskie bardzo niechętnie patrzą yię na pobyt Angli­
ków i Amerykanów w Porcie Artura, dlatego też 
większość Anglików i Amerykanów wyjechała. Nato­
miast Niemcy, Francuzi i Duńczycy nie napotykają 
żadnych przeszkód ze strony władz rosyjskich.

Eoerowie w cartkiej służbie.
Petersburg (Tel. włflh Pięćdziesięciu Boerów 

z Południowej Afryki, wstąpiło na ochotnika do armii 
rosyjskiej. Udali się oni już na pole walki.

Enunoyacya Edwarda V II.
Lonayn (Tel. wł.). Król Edward YII w tych 

dniach powiedział do swego otoczenia dworskiego, 
że przyjaźń ścisia pomiędzy Anglią i Fran yą odda 
światu nieocenione przysługi na wypadek, gdyby 
przyszło do dalszych zawntłań międzynarodowych.

tfazety dla żołnierzy.
Petersburg. (Tei. wi.) Rząd rosyjski wezwał 

redakrye gazet wychodzących w Rosyi w języku 
rosyjskim, ażeby żołnierzom, udającym się na plac 
boju, przesyłały bezpłatnie egzemplarze swoich wy­
dawnictw.

Polowanie na Japończyków.
Petersburg (TDK.). Korespondent Ros. Ag. 

telegr. telegrafuje dzisiaj z Władywostoku: „Noc
minęła Spokojnie. Wśród ludności i wojska panuje 
ogromie wzburzenie. Policja ogłasza plakatami, że 
za wskazanie obecności każdego japońi zyka daje na­
grodę a osoby, które trzyrnarą u siebie Japończyków, 
będą oddane nod sąd, wojen

Bumbardacya Włartywostoku.
Petersburg (TBK.). Korespondent Rus Ag. 

tologr. donosi z Władywostoku: Ouegdajsze bombar­
dowanie nie wyrządziło poważniejszej szkody, Tylko 
muły domek drewniauy pewnego rękodzielnika prze­
bił nabój 12-calowy, mianowicie przedziurawił dach 
i ścianę, poczem wypadł na podwórze, gdzie zabił 
pewńą kobietę Inny pocisk wpadł do domu pułko­
wnika Szamkowa, przeleciał przez sypialnię, prze­
dziurawił muri wyouchł kolo kasy. Straż stojącą koło 
kasy obsypały grudy ziemi. Żołnierz me stracił 
przytomności, bo zawołał głośno, by wyniesiono a domu 
sztandar, co żona pułkownika uczyniła. Nigdzie nie 
wybuchł pożar. Na podwórzu magazynów floty wy­
buchł nabój, przyczem 5 marynarzy odniosło lekkie

skalecEftoia. Zresztą nikt więcej nie był zabity ani 
raniony. Rówmeż w materyałach niema żadnej szko­
dy. Przyczyną milczenia naszych bateryj było małe 
prawdopodobieństwo tr Sonia bardzo oddalonych nie­
przyjaciół oraz to, by nie zdradzić nieprzyjaciołom 
stanowiska naszych bsteryj. Co do łodzi torpedowych 
zauważonych pomiędzy wyspą Ask^ld a Cap Maidel 
przypuszczają, że były to hontrtorpedowce Eskadra 
iapońska składała się zjeanego pancernika, czterech 
opancerzonych i dwóch zwykłych krążowniKÓw.

Pobożne zyczema.
Londyn (Teł. wł.). W  Chinach rozrzucają mnó­

stwo ulotnych pism, głoszących o rzekomych ogro­
mnych zwycięstwach Rosyan. Tak n. p. opisują zwy­
cięstwo, w których padło lO.OGU Japończyków, zato­
nęło 10 okrętów bojowych i t. d.

W  angielskiej Izbie gwin 
Londyn (TBK.). Poseł W m on ze względu 

na oświadczenie Rosyi, która zamierza uznać węgiel 
za kontrabandę wojenną, zapytuje, czy Baliour zwró­
cił uwagę na oświadczenie rosyjsKiego zastępcy w r. 
18C4 na konfereneyi w Berlinie, ze rząd jego nie 
może się zgodzić, aby węgiol uznano za artykuł 
kontrabandy. Czy rząd angielski przypomniał to 
Rosyi ?

Balfour odpowiedział, że rząd pamięta o tem 
oświadczeniu ; jest to sprawa bardzo ważna i rząd 
już poczynił kroki, by osiągnąć porozumienie co do 
pojęcia kontrabandy wojennej.

Pary* (TBK.). Rada miejska ucnwaiiła 54 
głosami przeciw jednemu adres z sympatyą dla pe­
tersburskiej Dumy i z życzeniami zwycięstw? oręż^ 
rosyjskiego. Ponadto uchwalono jednomyślnie 20.000 
franków na rzecz rannych rosyjskich i japońskich.

W i.od ęó  (TBK.). Austro-węgWski okręt wo­
jenny „Cesarzowa Elżbieta* przybył do Czilii.

Londyn (Tel. wł.). Rosyjskie przednie straże 
w A ntung, cofnęły się na wschód. Rosyanio gorącz­
kowo pracuią nad położeniem prowizorycznej linii 
kolejowej w z Niuczwangn na północny wschód, gdzie 
ma być założonym wielki obóz. W Porcie Artura 
ceny artykułów żywności idą szalenie w górę. zwła­
szcza wielki brak nafty. Rozkaz dzienny gen. Stóssla 
upomina oficerów energicznie, aby me krytykowali 
działalności przełożonych. W Dalnym liczDa mie­
szkańców spadła do tysiąca, w szpitalu leży 700 
chcrych.

Władywostok (Tel. wł.). Niemiecki. Darowiec 
„Hafisu oczekuje pozwolenia na przewóz wielkiej 
liczby '“hińsld -h zbiegów do Szanbajkwan.

56)
L u d w i k  Tr ą c y .

T a j e m i c z s  z n u m i o c i e .
POWIEŚĆ.

— a  teraz niech się pani przygotuje do wiel­
kiej niespodzianki. Mówię to jednak pani z góry: 
proszę się nie przerażać. Mam to przekonanie, że 
wszystko się dobrze skończy.

Wobec trwogi, jaka się odmalowała na tworzy 
pani Hillmer, Brett uważał za właściwe przyspieszyć 
v j  jaśnienia.

—  Dowiedz się pani naprzód —  rzekł —  że pan 
Winter ple jest bynajmniej opłacanym przeze:nnia 
agentom. Dowiedz się pani także, ze wracam z Can­
nes, gdzie widziałem brata pani, Alberta Meusmore.

— Widziałeś pan Bortiego? —  zawołała pani 
Uillmer bardzo zdziwiona.

—  Tak. Wszakze pan Mensmore jest pani 
bratem ?

—  Moim hratero przyrodnim —  ażeby powie­
dzieć dokładnie. Mój ojciec ożenił się dwukrotnie. 
A ja... ja jestem starsza od brata o lat kilka.

—  Bez podehlebstwa muszę przyznać, że się 
tego bynajmniej nie domyślałem. Ale bądź co bądź 
jest rzeczą pewną, że pani jesteś do niego podobną.

—  Mówiono mi to częuto, w istocie. Biedny 
Bertie! Życie jego było bardzo awanturnicze. Jego 
pobyt w Ameryce to prawdziwy romans. Ale cóż to 
wszystko może mieć wspólnego z agentami policyi, 
śledztwami i wszystkiemi iuuemi historyami tego ro­
dzaju?

— Niestety 1 więcej niż pani przypuszczasz 1 
0 1tatmm razem, kiedy miałem przyjemność par' \

wdzioć, mówiłem pani, że brat pani wpiątał się w ja ­
kąś intrygę dotyczącą pewiłaj dumy!

—  Tak —  odpowiedziała pani HiUmer. I  ja 
dużo myślałam nad tem, co mi pan powiedziałeś. —  
Sądzę jednak, że pan się stanowczo omyliłeś. Znam 
dobrze Bertiego i nigdy nie mówił mi ani słowa 
o żadnej awanturze miłosnej, chuć imał do mnie bez­
graniczne zaufanie. Podejrzewałabym go raczej o 
nienawiść i pogardę dla kobiet.

— Być może, że gardził niemi dawniej. Mogę 
jednak panią zapewnić, że teraz zmi3nił o nich opi­
nię. Ubeome jest szale-ne zakochany i ma nawet 
szansę zaślubienia pewnei uroezoj panienki.

— Bertie i małżeństwoI Co pan mówisz! Któż 
ona jest? A potem, jakżeby on mógł utrzymać żonę. 
Jest ubogi, ma długi, a jest tak dumny, że nigdy 
nią pozwalał, aby mu przychodzić z pomocą.

— A  joduak! To co pani mówisz jest bez­
względną prawdą. Narzeczona jego jest córką bo­
gatego przemysłowca, sir Williama Browna, który 
ooecnie przebywa wraz z rodziną gdzieś na morzu 
Śródziemnem na pokładzie własnego yachtn.

—  Więc rodzice tej panienki sprzeiiwiają się 
zapewne temu małżeństwu? I dlatego to człowiek 
ów ze Scotland Yard?...

—  Nie! Brat pani znajduje się również na po­
kładzie yacl.tu sir Wilbama. Ale jest inna kobieta, 
o którą idzie. Trzy miesiące temu powDa duma zni­
knęła w tym domu. Są powody do twierdzoma, ze 
została zamordowana, a polieya ma powody przy­
puszczać, żo brat pani jest w jakiś tajemniczy spo­
sób wmieszany w jej zniknięcie.

— Któżby śmiał podejrzywać Bertiego, że ją 
zamordował? —  krzyknęła pani Hillmer, Twarz za­
płonęła ,iąj oa,rle i płomioń oświecił się je j w o- 
catadu

—  Nikt nie twierdzi nic stanowczo, dioga pani, 
polieya czyni tylko to, co jest jej obowiązkiem, starając 
się odkryć prawdę. Ale mogę panią zapewnić o je- 
dnem w sposób jak najbardziej kategoryczny: że 
owego wieczora, kiedy zniknęła, dama ta weszła do 
tego domu, a rozmaite najpoważniejsze wskazówki 
pozwalają wierzyć, że mieszkaniem, do którego we­
szła, było właśnfe mieszkanie pani brata. Błagam 
panią, uspokój się pani i uczyń wszystko co możesz, 
aby mi dopomódz: w całej sprawie postępuję tak jak 
najlepszy przyjaciel pani i pani brata. W tej nawet 
chwili staram się ukryć przed policyą, która go szuka 
pod fałszywem nazwiskiem Payna, jego rzeczywistą 
identyczność, któią udało mi się przy padkiem stwier­
dzić oraz miejsce, gdzie się znajda m. Jeżeli, co Boże 
nie daj, Mensmore winien jest zbrodni, bęję musiał, 
z rozdartem ze względn na panią sercem, oddać go 
w ręce policyi, bo dama, która zginęła, była żoną 
mojego najbliższego przyjaciela. Ale za to, jeżeli 
jest niewinnym, w co wierzę z całego serca, nie za­
niedbam niczego, aby go ocalić. Przyrzeałem sobie 
zapobiedz wszystkiemi siłami aresztowaniu pani brata, 
aż do chwili, gdy tajemnica, w którą jest wmięsza- 
ny, zostanie ostatecznie rozświetlona.

Podczas gdy Brett to mówił, śmiertelna bla­
dość okryła rysy pani Hillmer. Jej wzruszenie byłn 
tem widoczniejsze, że wysilała się, aby je stłumić 
Nie mogąc usiedzieć na miejscu, pani Hillmer po­
deszła ku oknu i szepnęła wreszcie głosem Dardzo 
złamanym.

(C. d n.).



M o sk w a  (Tel. wł.). 30 pajd „Czerwonego 
Lrayia* udało się na Wschód.

Sytuacja na Bałkanach.
Układy z AiDańozy^aim.

K a n Ł ta n ty n op o ł (Tel wł.). Układy Szakira 
baszy ze zbuntowanymi Albańezykami tr«v, ją usta­
wi znie, jednak bez dodatniego rezultatu. Z tego po 
wcdu sułtan jest ńarćb,„ niezadowolony, że Saakir- 
basza me umiai nakłonić Albam.zyków do kompro­
misu. Najoporniejszymi są Albańezycy w okolicach 
Djakowy, gdzie dopuszczają się też ciągłych okru­
cieństw i mordów na ludności serbskiej. Albańezycy 
sprzeciwiają się stanowczo zaprowadzeniu zreformo­
wanej żandarnseryi.

Pod Djakową Albańezycy wycięli w pień cały 
a ta Bon piechoty tureckiej tylko dlatego, że sułtan 

kazał szanować życie A'bańczyków nawet kosztem 
bycia żołnierzy tureckich.

Austryaokw-rosyjska replika.
K o n sta n ty n o p o l (TDK.). Ambasadorowie au- 

stryacki i rosyjski wręczyli Porcie replikę na odpo­
wiedź jej na memoryał ambasadorów w sprawie re- 
erganizacyi żandarmeryi. Ambasadorowie trwają przy 
żądaniu, aby Porta przyjęła ich propozycye i wyka­
zują, że uchwały w sprawie reorganizaeyi żandar- 
nieryi lezą w interesie Porty, na którą też spadnie 
cala odpowiedzialność za zwłokę. Wkońcu żądają 
ambasadorowie rychłego przyjęcia uchwał. Przedsię­
wzięli oni prócz tego kroki u wielkiego wezyra i mi­
nistra spraw zagranicznych. Dzisiaj edbędzie się rada 
gabinetowa w tej sprawie.

Odwiedziny.
Sofia iTBK ,). W odwiedziny do tutejszych 

studentów przybyło 200 studentów serbskich. Buł­
garscy studenci przywitali ich na dworcu kolejowym 
owaoyjnie-

Mianowania i przeniesienia,.
Wiedeń. (TBK.). „ Wiener Ztg.“ ogłasza prze­

niesienie radców wyższego sądu kraj. dr. Samuela 
Sarego i Ludwika Łaskiego do wyższego sądu kraj. 
w Krakowie. Mianowani radcami wyższego sądu 
kraj. w Krakowie; zastępca starszego prokuratora 
Teodor Kalitowski i radca sądu krajowego, naczel­
nik sądu pow. w Podgórzu, dr. Karol Górski.

Sytuaeya w Austryi.
Wiedeń. (Teł. wł-). Komisya parlamentarna 

Klubu młodo czeskiego odbyła wczoraj po południu 
posiedzenie, na którem uchwalono prowadzić oustiuK- 
cyę przeciw kontyngentowi rekrutów.

W  kołach parlamentarnych obiega pogłoska, 
ze dr. Koei Der jeszcze w bieżą, ym tygodniu pouowi 
próby nawiązania układów z Młodoczechami.

W ied eń . (Tel. wł.). Stronnictwa lewicy nie­
mieckiej protestują przeciwko założeniu uniwersy­
tetu włoskiego w Rovereto, twierdzą bowiem, że 
wskutek założenia tego uniwersytetu wzmogą się 
zmacanie prądy iredentystyczne w Austryi.

Sejm węgierski.
B rd a p eŁ zt. (TEK.). Izba posłów w drugiem 

imiennym głosowania uchwaliła wniosek prezydenta 
o przyjęcie reskryptu królewskiego do wiadomości.

Po przejściu do porządku dziennego omawiał 
Rakovszky sytuacyę polityczną i zapowiedział jak 
najostrzejszą walkę przeciw wnioskowi Tiszy o zmia­
nę regulaminu. Mówca gutów popierać reformę re­
gulaminu pod warunkiem, jeśli wszystkńn stronnictwa 
wezmą w tem udział.

Minister houwedów Nyiri oświadczył na inter­
pelację Lryaazyego i tow., że wszelkie pogłoski
0 zamierzonej mobilizacji są nieprawdziwe. Na­
stępne posiedzenie dzisiaj.

B u d a p esz t . (Węg. B. Kor.). Stronnictwo li­
beralne postawi dziś wniosek, aby w środę obra­
dowano nad uzasadnieniem znanego wniosku Tiszy,
1 merytoryczne obrady rozpoczęto w czwartek.

B u d a p esz t. (TBK.). Party a Koszuta oświad­
czyła się przeciw dopuszczeniu wniosku lir. Tiszy 
na porządek dzienny, zuś frakcja Szederkenyiego 
uchwaliła prowadzić obstrukcję przeciw temu wnio­
skowi. Kr. Tisza wczoraj wieczorem powrócił z W ie­
dnia i zaias udał się do Klubu liberalnego.

Echa rozruchów.
Praga. (Tel. wł.). Liczba aresztowanych tu 

osób z pow *du niedzielnych rozruchów wynosi 05. 
W tej liczbie znajdują się także dwuj poadani rze­
szy niemieckiej, Niemcy, którzy śpiewali prowoku­
jące pieśni wszechniemieekie.

irra g a . (TłsK.). Wczoraj popołudniu znów 
przyszło na Przykopach do starć między tłumem 

oskiej publiczności a burszami. O gwdz. 9 wie­
czorem panował spokój. 14 osób aresztowano.

W ied eń . (Tel. wł.). Posłowie Pragi na ju- 
iizojszem posiedzeniu Rudy państwa wniosą inter- 
P koyę o tych zajściach-

Parlament niemiecki.
B erlin . (TBK.). W dalszvm ciągu dyskusji 

r seł Bebei, polemizując z ostatnimi wywodami mi-
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nistra wojny, zaprzecza, jakoby socys liści psuli har­
monię w armii i podburzali. Socjalna demokracja 
i państwo przyszłości zajmuią dziś to samo stano­
wisko, jak swego czasu liberalizm. Jeśliby kiedy 
wybuchła wojna, w którejby chodziło o całość pańr 
siwa niemieckiego, wówczi 8 także sooyaMśoi będą 
gotowi do walki do ostatniego t.choionia i broniliby 
ojczyzny, gdyby ktoś śmiał kawałek jej oderwać.

Minister wojny wyraził zadowolenie z ostauiieli 
słów Bebla, którym jednakże nie wierzy.

Walka kultuma ive Francy*.
i?a ryż . (TBK.). Izba deputowanych obradowała 

wczoraj nad przedłożeniem o z n i e s i e n i u  nauki  
k o n g r e g a c y j n e j .  Prezes gabinetu C o m b e s  o- 
świadczył, że nauka kongregacyjna nie odpowiada 
duchowi czasu i nie daje się pogodzić z nowocze­
snymi wymogami. Państwo musi zapobiedz temu, 
aby kongregacye psuły ducha młodzieży. Państwo 
dbać musi o wszeil.ie potrzeby naukowe szkół śre­
dnich. Na naukę elementarną żąda projekt ustawy 
jednorazowej sumy 60 milionów na założenie szkół 
i 8 nnlioaów rocznie na płace nauczycieli. W końcu 
wskazuje prezydtmt ministrów na niebezpieczeństwo 
grożące ze strony kongrega-yj republice i oświadcza, 
że rząd pragnąłby, aby pokój został przywrócony, 
ale tylko na podstawie usunięcia głównej przyczyny 
lozdziału, jaki nastąpił w społeczeństwie francuskiem. 
(Oklaski na lewicy).

Ribot i Loygues zwalczają projekt w imię za­
grożonej idei religijnej. Mimo to Izba przyjęła 310 
przeciw 262 nagłość w myśl wniosku rząau.

Książe Walii w Wiedniu.
Wjedeń. (TBK.). Książe Walii z żoną przy­

będzie 19 kwietnia w odwiedziny do cesarza Fran­
ciszka Józefa i zabawi w Wiedniu 3 ani.

O flotę Stanów Zjednoczonych.
W a s z y n g to n . (TBK). Na wczorajszym po­

siedzeniu senatu przemawiał senator Deper za po­
większeniem floty Stanów Zjednoczonych, wyrażając 
obawę, że europejskie narody mogą wobec konku- 
rencyi handlowej zbrojnie napaść kiedyś na Stany 
Zieduoczone. W przewidywaniu takiego zatargu 
uważa mówca zwiększenie floty za konieczne. Mówca 
przepowiadał powodzenie polityki Chamberlaina.

Demokratyczny zastępca Georęii, senator Clay, 
oświadczył, że nie widzi wcale konieczności po­
większenia siły morskiej, aby ochronić Stany Zje­
dnoczone przed wojną. Żaden kraj nie zwalcza 
doktryny Monroego. Mówca sądzi, że niema niebez­
pieczeństwa wojny z Niemcami. Nic zaś prawdopo­
dobnie nie zaniepokoiłoby innych mocarstw tak, jak 
olbrzymia, flota.

Pogrzeb WaUlerseego.
Wiedeń. (TBK.),. Szef sztabu generalnego 

baron Beck uda się na pogrzeb Walderseego jako 
reprezentant anstro-węgierskiej armii

Cesarza niemieckiego, który się przeziębił, za­
stąpi następca tronu.

Pożar w Ameryce.
C łL eago. (Tei. wł.). W Okiahamo szalał 

w' niedzielę groźny pożar. Pizeszło 3000 kwadra­
towych mil lasów i preryj oraz wszystkie farmy 
w okolicy miasta spłonęły 100 ludzi miało stracić 
życie.

Wypadek na koiei.
Kraków. (Tel. pryw.). Wczoraj wieczór na 

tutejszym głównym dworcu kolejowym zdarzy! się 
nieszczęśliwy wypadek. Lokomoijwa najechała na 
ekspedyenta pocztowego Wład. OlszanowsKicgo 
i spowodowała ciężkie skaleczenie jego.

Proces o kradzieże kolejowe.
K ra k ó w . (Tel. pryw.) Po przesłuchaniu star­

szego komisarza Balickiego przystąpił trybunał do 
przesłuchania stron poszkodowanych, między innymi 
ks. Stan. Jabłonowskiego, któremu skrauziono złote 
szpinki wartości 800 koron, oraz kupca lwowskiego 
Michała Fischera, który składał zeznania w języku 
niemieckim. Z łańcuszka Fischera sprawcy wyłupali 
8 brylantów a zostawili perły, na których wartości 
się nie poznali. Świadek nie może poznać, czy oka­
zane mu brylanty pochodzą z jego łańcuszka. Tak 
saino dysponent firmy jubilerskiej Strzeleckiego ze 
Lwowa, Beer, nie mógł poznać, czy brylanty pocho­
dzą z łańcuszka, chociaż rozpoznał sam łańcuszek, 
jako wykonany przez firmę. Świadek Michał Koste­
cki, aptekarz, opowiadał szczegóły kradzieży dwóch 
listów kredytowych na jego szkodę. Świadek restau­
rator Węgrzyn zeznaje, że kartkę zastawniczą na 
szpinki ks. Jabłonowskiego kupił od osk. Muchy. 
Św. Lauterbach z Drohobycza opowiada szczegóły 
kradzieży części sukna, które sprowadził z Liberca.

Dalszy ciąg rozprawy dziś. Proces skończy się 
prawdopodobnie w sobotę.

iTa, ra a i-g -in r -.i i

Tyrania falbanki.
Oto idzie królewna bez... pazia...
A ogoniasta szata kąpie się w biaiym pyle ulicy,
A taka jest władza K.-óiewuy
I czar,
Że nawet pyłek poniżony,
Kiedy go muśnie rąbkiem swojej szaty,

,-TV
 ..........   tmi Mi 1 u ■■

Podnosi główkę do góry mich /ale 
i rosnąc w butę i pychę,
Zmienia się w tuman kurzawy, —- 
Jedynie przez tę znajomość 
’1 dolną falbunką królewny...

A aa królewną, trop w trop,
Idzie młodzieniec ubogi 
. wuyeha woń jej szat.
I wdycha bruku pyl, 
litmuzony aa eiiodmicu 
Do życia.
Zaklęciem dolnej falbanki...

1 wdycha bruku pyl,
Bacyle, pleśnie i koki —
Szczęśliw, że da im opiekę 
W swej p iersi,
Tym mirmiaonom ulicy,
Których do boju prowadzi,
N.by Aohilles z Iliady,
Dolna falbanka królewny...

LIBIOOCCO.

i f f c d o m o ś c i  b i e ż ą c e .
S p o s tr z e ż e n ia  m e t e o r o lo g ic z n e  (z obserwato

rytm astronom. Politechniki) w ć. 7 marca b. r.:

Godzina
Olśnie­

nie
w mm.

Tempe­
ratura

C.
Wiatr

ODar
w i4g.
(«.2PP)

Temneratura
-S»/-wyżaea Naj-aifała

7 rano 
2 popoł. 
9 wiecz.

735-6
735*1
736*0

— 8*0
- 3 - 0
— 5 0

NE3
Ei
E*

OG> — 3-0 —  9 2

U w a g a :  Zmienne zachmurzenie, kilkakrotnie
nieznaczny śnieg.

P r o g n o z a  na d z i ś :  Pogoda przy zmiennem
zachmurzeniu.

— Wiadomości kościelne. Archidyecezya lw ow­
ska obrz. lać. Odznaczeni „oum usu Exp. can:* ks. Wa­
cław Schwarz, proboszcz w Obroszyuie i ks. Tomasz 
Trzebunia, proboszcz w Nadwornej.

Przeniesieni: ks. Franciszek Wójcik ze Seretu do 
Czeriuowiec; ks. Stanisław Wołoszezak z Buska do Se­
retu; ks. Oswald Loretan Zak. Mis. Sal. do Buska; ks. 
Wacław Molski ze Suczawy do Tarnopola; ks. Jan 
Kordek do Suczawy; ks. Józek Jarek z Monasterzysk 
do Jeziernej; ks. Franciszek Barta z Jeziornej do Mo- 
uasierzysk.

Zwolnieni od obowiązków kooperatora: ks. Michał 
Słupek w Tarnopolu i ks. Maryau Steiudi w Magie- 
rowie.

— Marszałek krajowy Stanisław hr. Btdeni 
dokonał wczoraj przed południem iustracyi szpitala po­
wszechnego.

— Dr. I*raiiCibZ6k Janda, radca cesarski, po 
diuzszej chorobie pow rócił do zdrow ia i ordynuje u sie­
bie w domu.

—  W ydział Związku sokolego odbył onegdaj 
pod przewodnictwem prezesa dr. Fiszera posiedzenie 
w lokalu Związku. Wzięli w mem udział prawie 
wszyscy członkowie wydziału a mianowicie: W. Turski 
i dr. Bahcki z Krakowa, dr. Ais z Brzeżan, dr. Tar­
nawski z Przemyśla, StrzęboBZ z Tarnopola, Blauth 
ze Stanisławowa, jakotez członkowie Romanowski, 
Durski A., Cenar, Epler, Padewski, Osiadaoz, Wallek 
i T. Witwieki ze Lwowa.

Z wielu spraw załatwionymi na wzmiankę zasłu­
guje uchwała wprowadzająca w życie fundusz wieczy­
sty im. T. Kościuszki na popieranie kresowych i wło­
ściańskich gniazd sokolich. Fundusz, wynoszący obe­
cnie 16.288-94 kor. uaz.elać będzie zasiłków na spra­
wienie przyrządów w zasadzie zawsze zwrotnych 
ratami, w nadzwyczajnych tylko wypadkach bez ■ 
zwrotnych. Drugą ważną sprawą, którą omawiano 
obszernie, była organizacya Sokolstwa wiejskiego. 
Wy dział Związku, do którego z wielu stron kraju 
odnoszą się gminy wiejskie z prośbą o założenie 
wśród nich gniazd sokolich, uważając sprawę tę za 
dojrzałą du wprowadzenia w życie ucUwulił przystą­
pić do organizacyi Towarzystw sokolich po wsiach
1 organizację ich oprzeć na zasadach ochotniczych 
pogotowi ratunkowych, celem niesienia pomocy przy
pożarach i powodziach. Jest to jedyna droga na któ­
rej Sokolstwo wiejskie może zualeść korzystne w a ­
runki rozwoju.

W sprawach technicznych uchwalono urządzenie
2 związkowych kursów dla nauczycieli gimnastyki 
we Lwowie i w Krakowie w czasie wakacyj. Ucnwa- 
louo również, że strój kobiecy sokoli uznaje się za
strój ćwiczebny. Wolno się zatem jaw ić w nim tylko
podczas ćwiczeń w sali i na boiskach.

Nie wolno zaś używać stroju tego podczas ze­
brań, pochodów, uroczystości i t. p.

Na rachunek funduszu Kościuszkowskiego zamó­
wił już wydział Związku przyrządy gimuastyczue 
przeznaczone dla towarzystw, obdzielonych niemi na 
ostatniem posiedzeniu, w fabryce przyrządów gim na­
stycznych p. M. Borkowskiego we Lwowie. Frzyrządy 
będa gotowe najpóźniej w ciąnu l 1/* miesiąca i po 
załatwieniu formalności natycnmiast wysłane zostaną 
do guiazd.

—  „Rodziny“ oddział lwowski odbył wczoraj 
pod przewodnictwem swego prezesa p. B. Mikulin- 
skiego doroczue walne zgromadzenie.

Po przyjęciu do wiadomości sprawozdania z czyn­
ności wydziału, p 'zedlożouo zamknięcie rachunków
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funduszu oddziałowego wykazujące wpływy w suwie 
5 .695 ‘ 37 kor. dla wydaiulu centralnego, która to suma 
została też miesięcznymi rachunkami tamże oddaną. 
Dla funduszu oddziałowego wpłynęło 386 ‘26 kor, w y­
dano zaś na adininistraoyę oddziału i doraźne zapo­
mogi łącznie 524 '59 kor., zatem dołożono z dawuych 
oszczęanoźci 138-38 kor. Za te rachunki i prowadze­
nie administrscyi udzieliło walne zgromadzenie wy­
działowi absolutoryuai. Następnie wybrano prez<=sem 
p. B, Mikulińs kiego, zastępcą p. W Schdliuga.

— Czytelnia Biblioteki uniwersyteckiej
we Lwowie otwartą będzie od dnia 10 marca br. aż 
do przeprowadzenia, które ma nastąpić w lecie br., 
przed południem od godz. 11 do 1 (zamiast jak do­
tychczas od 12 do 2 ). Godwny popołudniowe (4 — 7) 
pozostaną niezmienione.

— Lust’ .torowi p sądowi. Krakowski wyższy 
sąd krajowy w wykonaniu rozporząazeuia do ustawy 
rewizyjnej z 10 czerwca 1903 r. ustanowił listę osób, 
uprawnionych do sprawowania czynności lustratorów 
sądowych dla stowarzyszeń zarobkowych i gospodar­
czych, nie podlegających ani koinroli Wydziału krajo­
wego, aui rewizyi związków, istniejących lub mających 
powstać w obrębie krakowskiego wyższego sądu kra­
jowego. Na listę tę zostali wpisani: ua okręg sądu 
handlowego krakowskiego pp. dr. Karol Koliszer, Jan 
Kwiatkowski, Wiktor Machuieki, Alojzy Nemetz, Józef 
Sirzyżowski i Kazim.erz Szczepański; ua okręg jasiel­
ski pp. dr. Roman Adamski, Bogusław Steinhaus i An­
toni Borowski; na okręg nowosądecki pp. Ferdynand 
Candido, Eugeniusz Gołębiowski i Wincenty Węgrów 
ski; ua okręg rzeszowski pp. Maksymilinu Birnbaum, 
Jan Stas«czak i Bolesław Żurdecki; na okręg tarnow­
ski pp. Franciszek Jozef Diill, Józef Kusz i Henryk 
Zanderer; ua okręg wadowicki pp. Wlad. Niemozyiiow- 
ski, Maryan Orłowski i Firnil Ulrich.

Nadto na liBtę zostali wpisau. lustratorzy, ueta- 
nowieni przez Związek stowarzyszeń we Lwowie, mia­
nowicie pp. Wojciech Biechoński, Narcyz Ulmer, Igna­
cy Domagalski, Seweryn Gołębiowski i Wład. Brodac- 
ki, których powoływanie do lustraeyt z zarządzenia 
sądowego zależne będzie w każdym wypadku od ze­
zwolenia co do czteroch pierwszych osób Związku sto­
warzyszeń, zas co do ostatuiej od zezwolenia Banku 
krajowego.

każde stowarzyszenie, mające podlegać lustracyi 
sądowej, ma przedstawić sądowi handlowemu swego 
okręgu wniosek, która z osób, zamieszczonych na liś­
cie ma być ustanowiona dla niego lustratorem sądowym.

— Z kolei państwowych. Według zamieszczo­
nego w ..Gazecie Lwowskiej" ogłoszenia rozpisuje Dy- 
rekcya kolei we Lwowie dostawę i ustawieuie m echa­
nicznych urządzeń dlr, sześciu wodnych stacyj będącej 
w budowie liuii Sambor —  gal. węgierska grauiua. 
Oferty bęaą przyjmowane najpóźniej do 14 marca 
1804. 12 god. w połuduie w c. L. Dyrekoji uudowy 
kolei żelaznych w Wiedniu (VI. Gumpendorferstrasse 
10) a warunki i plany mogą być przejrzane w wym ie­
nionej D yrekcji budowy, jakoież w c. k. kierowuictwie 
budowy we Lwowie, zaś dotyczące druki i pluny m o­
gą być nabyte w c. k. Dyrekcyi budowy w Wiedniu

—  „ J e d n o ś ć " ,  stowarzyszenie katolickich robotni­
ków odbyło ouegdaj pod przewodnictwem p. Mullera 
doroczne walne zgromadzenie. W ciągu drugiego pół­
rocza 1903 r. założono przy „Jedności" kasę pogrze­
bową, a niedawno stworzono dla członków Towarzy­
s k a  biuro bezpłatnej porady prawnej. W każdą pra­
wie niedzielę odbywały się w lokalu Towarzystwa od­
czyty popularne, tudziez wieczorki inuzykuino-aeklama- 
cyjne, rocznicę listopadową i styczniową obchodziło 
Towarzystwo uroczysiymi wieczorkami. W urządzaniu 
odczytow i wieczorków pomocue było Wydziałowi To­
warzystwo Szkoły Ludowej i akad. Sodalicya Muryań- 
ska, którym Wydział na waluem zgromadzeniu złożył 
gorące podziękowanie za pracę, którą się przyczyniają 
oo rozwoiu stowarzyszenia. Po udzieleniu Wydziałowi 
abBoiutoryum, nastąpił wybór Wydziału w skład któ­
rego weszli juko przewodniczący p. Bernard Miii 1 er, 
jako znst. przew. p. Józef Dziki. Po długiej i bardzo 
ożywionej dyskusyi, która się następnie wywiązała, 
podniesiono szereg skarg ua brak kontroli ze strony 
organów magistratu nad sprzedażą artykułów spożyw­
czych i straszną drożyznę Chodzi głównie o unormo­
wanie sprzeoaży chleun ua wagę, ceu mięsa i  innych 
artykułów spożywczych, tudzież kontrolę nad sprzeda­
żą, o co się robotnicy od trzech lat bezskutecznie 
w magistracie starają. Uchwalono spróbować jeszcze 
raz szczęścia u władz magistrackich, wygotować pe- 
tycyę z żądmiem robotników i przez specyaluą depu- 
tacyę doręczyć ją  piezyueutowi miasta.

— Socjaliści a wojna rosyjsko-japońska.
W sali przy ulicy Szajnochy 1. 5 odbyło się wczoraj 
wieczór zwołane przez komitet soeyalistow poufue 
zebranie z porządkiem dziennym odczyt p. Mik. Han- 
kiewicza na temat „W ojua na wschodzie a socyalna 
dem okracja*. Mówca w półtoragodzinnem przemówie­
niu uzasadniał potrzebę zastanów ienia się, jakie sta­
nowisko ma zająć wobec tej wojny soeyalua demokra- 
uya i postawił rezolucyę tej treści, że w obecnej 
wojnie życzenie socyalnej demokracyi może się streścić 
w jednej myśli, a tą jest klęska i rozbicie caratu, 
co będzie wolnością dla ludu rosyjskiego i wolnością 
polityczną dla narodów przez carat dławionych.

Z za kordonu.
(Korcspondencya własna „ Słowa Polskiego").

K ijó w , 6 marca. 
(Fictsno uyoaowcmo i ich wytrwuloec w intrygowaniu. 
—  Nabożeństwo na mtencyę zwycięstwa i sprawozda­

nie „Kijewlanm a").
Już zaznaczyłem w jednym z poprzednich li­

stów, że usposobienie Polaków wobec wypadków na 
Dalekim Wschodzie jest dość zadawalające. Dotyczy 
to nietylko ogółu młodzieży, ale i ludzi starszych. 
Pomimo tego już w pierwszych dniach, kiedy policya 
forsowała pacryotyczne mauifestacye, analogiczne 
dążności do przeforsowania lojalnej demonstracyi ze 
strony polskiego społeczeństwa, dały się zauwazyć 
peśród jednostek ugodowo usposobionych i pozosta­
jących w pewnym kontakcie z „krajem". Pierwsze 
próby tej akcyi były dość śmiałe. Zwrócono się na­
wet do młodzieży akademickiej z rozumowaniem o 
„Słowiańskiem pokrewieństwie*, z czego wyprowa­
dzono konieczność złożenia ofiary na Czerwony Krzyż. 
Przyjęto tę propozycyę tak, jak się tego Spodz ewać 
należało — pogardliwem mib zeniem i kontr-propo- 
zycyą dania pieniędzy na Czerwony Krzyż — ja­
poński. Pierwsze niepowodzenie nie zraziło bynaj­
mniej inieyetorów. Zaczęto podziemną robotę, skie­
rowaną ku temu, żeby wysnuła na zebranych pod­
czas kontraktów obywatelach wyrazy wiernopoddań- 
czyeh uczuć, które to wyrazy mają być złożone 
n stóp... Klejgelsa. Dotychczas akeya ta idzie dość 
opornie. Jest to bądz co bądź bardzo charaktery­
styczne. Ogól społeczeństwa polskiego jest tak mało 
wyroDiony politycznie, tak mało umie odróżniać ak- 
cyę narodową od kuglarstwa ugodowego, że tylko 
jakiś zdrowy instynat może go uratować od wystą­
pienia, rozmijającego się z wymaganiami godności 
narodowej. Tyle już razy wszelkiego autoramentu 
ugodowcom udawało się skorzystać z tego, że nie­
powodzenie obecne świadczy o tem, że wypadki 
w Korci poruszyły niejednym umysłem i wstrząsnęły 
niejedną świadomość narodową... Nie jest to jeszcze 
sprawa zupełnie skończona i teraz jeszcze nie można 
przesądzać jej końca, ale faktem niezuitym pozosta­
je, że zamiar podobny spotkał się z liczną npozycyą.

Sównm ześnie zaatakowano społeczeństwo na 
innym Ironcic. 18 go lutego s. s. w „Kijewlaninie" 
zjawiła się wzmianka treści następującej: 19 lutego 
we czwartek w kijowskim rzymsko katolickim ko­
ściele o godzinie 11 odbędzie się solemie nabożeń 
stwo na inteucyę zwycięstwa wojsk rosyjskich na 
dalekim Wschodzio. Mało kto zauważył tę lako­
niczną wiadomość, bo Polacy czytają rosyjskie ga­
zety tylko dla telegramów, to też przeszła ona nie­
postrzeżenie. W kościele byli ludzie, którzy tam 
są eodzień i którzy pewnie nawet nie podejrzewali, 
że będą użyci jako materyał do demonstracyi. Ka­
techeci wzięii na siebie sprowadzenie do kościoła 
swych pupilów, to też kościół wyglądał tak: pośrodku 
parę set gimnazyastów młodszych klas, w ławkach 
trochę staruszków — codziennych gości kościoła. 
Pomimo to jednak w sobotę w tym samym „Kijewla- 
ninie" w oddziale wiadomości lokalnych pojawiła się 
wzmianka, którą podają: „W e czwartek w kościele
św. Aleksandra odbyło się solenne nabożeństwo na 
inteucyę zwycięstwa rosyjskiej armii na dalekim 
Wschodzie. Cała młodzież katolicka, kształcąca się 
w miejscowych zakładach naukowych, zwolniona 
w tym dniu od nauki, była obecną na nabożeństwie.

Nabożeństwo wyróżniało się niezwykłą solen* 
nością: o 11-tej godzinie proboszcz )<s. kanonik Sta­
wiński odprawił mszę solenną z modlitwą na inten- 
cyę powodzenia panującego domu i zwycięstwa ro­
syjskiej armii.

Wielki ołtarz był przybrany w żywe kwiaty, 
kościelny chór odśpiewał niszę.

Kościół byt p r z e p e ł n i o n y  tłumem modlą­
cych się; wszyscy gorąco modlili się o zwycięstwo 
(sic) o prędkie i pomyślne zakuńczenie wojny. W  o- 
c z a c h  m ł o d z i e ż y  b ł y s z c z a ł  z apa ł ,  wiele star­
ców i kobiet wzdychało i płakało, myśląc o losie 
bliskich, krewnych, prsyjac.ół i znajomych, znajdu­
jących się w dalekim kraju, odległym na dziesięć 
tysięcy wiorst od ojczyzny,

A kiedy pod koniec mszy duchowieństwo ukląk- 
szy, zaintonowało wetępne słowa mudlitwy: „Sub 
Tuum praesidium", wszyscy obecni jak jeden czło­
wiek zaśpiewali wstnsąaające.wspamale słowa hymnu."

Sprawozdanie te do takiego stopnia rozmijało 
się z prawdą, tak dałe«e obrażało uczucia polskiego 
społeczeństwa, że nawet tak podła i nienawidząca 
Polaków gazeta jak „Kijewlamn" oddawna mu zdo­
bywała si^na nic peiobnegu. Oburzenie było ogól­
ne, lecz wkrótce ustąpiło miejsca zdziwieniu, kiedy 
okazało się, że cały ten opis był wygotowauy w tej 
samej kuźni, gdzie bez powodzenia kuto ugodową 
intrygę, i przysłanym do redakcyi „Kijewlanina" 
z prośbą o zamieszeganie. Przytem są dość wyraźne 
poszlaki, że użyto w tym wypadku firmy ogólnie 
znanego i korzystającego z szacunku człowieka. Nie 
wymienia nazwiska jego, nonieważ nie posiadam wy­
starczających dowodów. Że „Kraj" petersburski przy­
syłał tu do pana Cz. J. swoich maeherów jeszcze 
przed rokiem, o tem wiemy, czy był kto teraz — 
nie wiem, w każciym razie pośród starszego społe­
czeństwa polskiego wspomniana osoba używa takiej 
opinii i ma taki autorytet, że bez niej prawdopodo­
bnie nie odważonoby się na żaden poważniejszykrol;. 
Pan Cz J. stoi jedną nogą w grobie i niezadługo

zda. sprawę ze wszystkieh swych uczynków przed 
innym trybunatem, ale historya nie może pominąć 
tego czynu stronnictwa ugodowego, i sumienie naro­
dowe nie przebaczy tej ciężkiej zniewagi wyrządzo­
nej bezbronnemu i zmuszonemu do milczenia naro­
dowi. Zapewne oburzenie młodzieży jest takie, że, 
każda kropla może przepełnić miarę i popchnąć ja 
do takiego zamanifestowania swoich uczuć, które 
zniszczyłoby na długo wrażenie akcyi ugodowej, ale 
młodzież tą powstizymuje myśl o tem, że siły jej 
potrzebne są dla prowadzenia systematyczne’ pracy 
u podstaw, że nie może ona hazardować się w ja ­
kichkolwiek nieprodukcyjnych wystąpieniach na ze­
wnątrz Panowie z „Kraju" ni, oszukają nikogo 
podobnymi fnntastyi znj mi opisami, nie popenną spo­
łeczeństwa podobnie bezezelnem kłamstwem, a tylko 
bardziej uwydatnią przepaść dzielącą ich od takiego 
nawet umiaikowanie usposobionego społeczeństwa, 
jakiem jest kijowskie. idem

Z Bali sądowej.

„Hrabia“ przed sądem.
Stanisław Korwin Sarnecki, spokrewniony ze 

znakomitemi rodzinami, przetrwoniwszy swój rodzin­
ny majątek Turynkę — puścił się na lekl.i zarobek, 
który wreszcie zaprowadził go do więzienia. Sarne­
cki grasował jakiś czas we Wiedniu i tam udając 
„hrabiego" naciąg ił wszystkich, kogo się dało. 
Głośny był później skandaliczny proces Sarneckiego, 
rozegrany w Wiedniu w r. 19Ó2, gdzie Sarnecki zo­
stał skazany na 11 miesięcy ciężkiego więzienia. 
Z więzienia w Stein został Sarnecki przewieziony dc 
więzienia we Lwowie, gdzie zapoznał się z Teofilem 
Hrehorowiezem odsiadującym karę za wymuszenie. 
Obie te „bratnio dusze" pokochały się i postanowiły 
odtąd wspólnie „aziałać". Sposobność wkrótce nada­
rzyła się. Oto Sarnecki, sfałszowawszy na wekslu 
podpis wmja swego Juliusza hr. Tarnowskiego sta­
rał się przez Hrchorowicza zanieść1 jakiegoś pośred­
nika, któryby ten weksel na 6.0U0 kor. zeskontował 
i Rrehorowicz nie długo szukając znalazł niejakiego 
Alfreda D., sekret. T<»w. dorożkarzy, któremu przed­
stawił Sarneckiego jako „hrabiego" i poleci mu ze- 
skontować weksel, obiecując mu za „fatygę" 1000 
kor. D. wkrótce znalazł żydt, który chciał na ten 
weksel pożyczyć pieniądze, chciał jednak osobiście 
poznać p. „hrabiego". Wtedy dopiero Hreiwrowicz 
powiedział p. D., że to wprawdzie nie jest sam „hra­
bia" tylko Sarnecki, prosił ieduakże, aby Sarneckie­
go przedstawił jako hr. Tarnowskiego „bo to wszyst­
ko jedno". P. D. jednak przedstawił ich obu agento­
wi Przestrzelskiemu, który ich aresztował. Dziś obaj 
stają przed sądem we Lwowie, oskarżeni o zbrodnię 
oszustwa, zaś Hrehnroniez nadto o zbrodnię wyłu­
dzenia od p. Jetti Rosemaun roweru wartości 200 
koron.

Po przesłuchaniu kilku świadków i obronie dr. 
Dwernickiego i dr. Raabego sędziowie przys.ęgii wy­
dali werdykt uwalniający obu oskarżonych od winy
1 kary.

Proces o rozruchy antysemickie w Zabtotowie.
Kołomyja, 5 marca.

Dziś o godz. 11 przed południem przy szczelnie 
zapełnionej sali ogłoszono wyrok. Zasądzono: Onu­
frego Palijczuka na 5 dni aresztu, Jurta Sawiuka 
na 14 dni aresztu, Iika Samotiuka na 5 dni aresztu, 
Pawła Czobana na 4 mies. ciężkiego więzienia z po­
stem co 2 tygodnie, Stefona Kawalerskiego na 2 
mieś. cież. więzienia z postem co 2 tygome, Nykołę 
Dywotiieka na 5 mies. cięż. więzienia z postem co
2 tygodnie, Teodora Bojczuka na 2 mies. cięż. wię­
zienia z postem co 2 tygodnie, Ołeksę Kogę na 2 
mies. cięż. więzienia z postem co 2 tygodnie, Miko­
łaja Rogę na 3 mies. cięż. więzienia z postem co 2 
tygodnie, Edwarda Neuburgera na 2 mies cięż. wię­
zienia z postem co t,vdzień, Jana Sorokowskiego na 
na 2 mies. cięż. więzienia z postem co 2 tygodnie, 
i zapłacenie odszkodowania Majerowi Burgowiw kwocie 
268 koron. Dziewiętnastu oskarżonych a między ni­
mi nudstrażnika Skalskiego i kupca Krzywickiego 
uwolniono. Dwóch oskarżonych uwolniono joszcze 
w ciągu procesu. Zasądzeni mają ponosić również 
koszta postępowania karnego. Stronę poszkodowaną 
odesłano na drogę prawa.

Zasądzeni przyjęli karę, z wyjątkiem Ołeksy 
Roga, który zastrzegł sobie 3 dni do namysłu.

Przyjechali do Lwowa
dnia 7 marca b. r.

H otel 6 e o r g e ’ a. (Pokoje od 3 koron począwszyj.
Hr. M. Baworo wski z Germakówki, Hf. M. bzeptycki z Nie- 
dźwiodnik, W. Zieliński z lv anczany. A. Berger z Kró­
lestwa Polskiego, W. Czajkowsid z Pistniczan, B. Liban 
z Pudg-órza, L. Popielski z Moskwy, Z. Mochnacki z Tou- 
stalug, W. Gniewosz z Kontów, S. Wasilewski z Markuszo­
wa. S. Kuszonicka z Odesy, K. Znamirowski z Krakowa,
I. Kaden % Krakowa, 8. Natanson z Krakowa. E. Trieb 
z Wiednia, A. Zieleniewski z Krakowa, W Rusocki ze 
Stryja, G. Kogalniceano z Czeruiowic, S. Szarski z Krako­
wa, B. Dreyfus z Paryża.

H otel Im p eria l. Dr. Leonard Tarnawski z Przemy­
śla, Jan Mikucki z \c kurwa, _Veior Woiser z Podwoloczysk, 
Feliks Lessler z Wiednia, Ernest Rottor z Mianiowa, Zy
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gurtmt Lewakowski z Dossoś -rity, M&zs Cereha z Krakowa,
Kazimierz Sidorowi iz z Bo.«lczow», Stanisław Kcko^zyński 
z fłorszeroT a, Sali Czoban z Husiatyna, Stanisław Sulikow­
ski z Krakowa, Tadeusz Wrześnio wski z Sanoka Kazimierz 
Mikuła z Kossowa, Stanisław Horodyski z Kroguloa, Stani­
sław Macudzińaki z Halicza, Władysław Szujski z Borysła­
wia, Stefan Sozański a Buczyna, Spaniała w Sulikowski 
x Krakowa.

Wiadomości giełdowe.
Wiedeń d. 7 mjrca. Kuist* giełdj wie­

deńskiej. Losy a) procentowe: Austr. zakł. kr.
i ońlg. p. z r. 1880 3 proc. 293'— , Austr. zakł. 
kred. % ob. p. z r. 1889 8 proc. 284'— . Tow. żegl. 
na Dunaju 100 zł. m. k. 4 proc. 275'— , Tyęg. Ban­
ku bip. po 100 zł. 4 proc. 263'— , Pożyczka serbsk. 
perm. po 100 r. 4 proc. 89' —, b) bezprocentowe: 
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 zł. 21'bO, Zakł. kred. 
dla u. i p. po 100 zi g53’— , Clarj 40 zł. m. k. 
lOS —Potyczka m. Insbruku 20 zł. 81’— , Losy m. 
Krakowa 20 zł. 78'— , Pożyczka m. Lubiany 40 zł. 
67'— , Ofen 40 zł. 157'— , Palffy 40 zł. m. k. 160'— . 
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. 51'50, Czerw, krzy­
ża w Mg tow. 5 zł. 29 '— , Losy fund. are. Rudolfa 
10 zł. 66'— , Salma 40 zł. m. kon. 227'— , Pożycz­
ka salcburska 30 zł. 77 '—, Pożyczka St. Genois 40 
zł. ni. k. 116‘40, Tureckie oblig. prem, kolej, po 
400 fr 500'— , Losir komunalne m. Wiednia z r. 
1874 — .

B erlin , d. 7 marca. Banknoty austryackie 
85 20. Spirytus — *— .

F ra n k fu rt , d. 7 marca, .austr. ai-ed 196‘80. 
Diaoonto — , Laura 180-80, Koleje państwowe
— , Alpiny — .

P a r y *  d. 7 marca. Trzy procent, renta 29'S5 
Mąka 95'50.

Targ bydła rogatego.
Wiedeń, 8 marca.

Na poniedziałkowy targ opędzono bydła roga­
tego, przeznaczonego na rzeź, ogółom 4385 sztuk, 
w" tem było z Galicyi 130 sztuk, z Bukowiny 00 szt 
Przebieg targu był ociężały. Ceny opadły o 50 li.

Niesprzedanych pozostało 33 sztuk. Wołów 
z Galicyi sprzedano: 10 szt. po 64 d . 67, 5( sztuk 
po 68 do 74 koron; 39 sztuk po 75 do 80 koron., 
— sztuk po —  do — koron. Buhaje podtuczone bez 
różnicy pochodzeniu kupowano po 58 do 74 koron, 
krowy podtuczone po 54 do 73, bydło chude po 46 
do 56 koron, wszystko licząc za eeUar metryczny 
żywej Włgi.

Targ nierogacizn^.
Oryginalny tehyr^m Józefa balorsky ego i Synów 

Wiedeń,  Si. Marz).
Wiedeń, 23 lutego.

* Na targ nierogacizny przywieziono ogółem 10.407 
sztuk świń, między teini 5.401 świń galicy iS-Jch. 
Ceny za tuczne świnie węgierskie 110 do 113 h., 
za galicyjskie młode świnie 76 do 90 h. za kilo­
gram żywej wagi.

D»pes*e 2 targu pter»!ęzr»ego.
W ie d e ń , 8 marca, ''unknięcu wczorajszej gjefdy 

pepoł. Dorwano: A kcje  austr, Zakł. kredytowego G-4‘50
Akt je  ręei«r- Zakładu Kredytowego 731 A kcje  Anglo- 
benru 279 50, Akcye Unionbanku 517-— Akcje Landerban- 
ku 417'50, Akcye Bankv-3remu 501'50. Akcye Bodeneredit 
920 —, A kcje  K"’ Banku hipoiecznego 5 3 6 Akcye kolei 
j.ańjtwowyc i 626*—. Akcye Kolei południowej 75-75, Ak -ye
Tramwaj A. — —, B ,  , Akcye kolei Klbethąi 402-—,
Akcye kolei półn. 5435 Akcye kolei ezern. 576- — , Akcye 
Alpiny 392-—, Akcye 'iimt Maran / i  451 . Akeye Prag.
Towarzystwa żel. 1848, Akcye Papryk broni 438"—, Akcye 
tureckie tytoniowe 312-—, Akcye Galie. Karpac. Tow. naf­
towego 1116—, Oblig. węg. ind. 97-95, Renta majowa 
99-60, Austr. Rtn-a koronowa 99'40, Węg. Renta koron 
86-85, 56 1. Listy Tow. kred.aiem. 98-35 4 proc. List/ Ban­
ku kraj. 58-75, 4Vi proc. liaty Banku kraj. 102 80, 5 proc. 
kpmunaine obligacje Banku krajowego 103-40, 4 proc liuty 
Banku hipoteczn. 98'75 4>/s proc listy Banku kip. 101-50 
5 proc. listy Banku hipoteizn. T l l ‘75, 4 proc. Gar Ohlie-acye 
propinac. 99-30, 4 proc. Gal. poż. kraj. z 1893 r 99-—. 4 
pro. pożyozna m. Lwowa 97 10, Losy tureckie 117—, Mark. 
117-53, RuDte 254- -, Kroayty —•—, Alpiny —•—, Węg 
kred. —•— , unionbanc — -— KoLeje —•—.

Usposobienie : rezerwowane
Budapeszt, d. 8 marca. Wczorajsza giełda. W ę 

gierska renta złota 117"—, Wygi rskarenta koronowa 96-90. 
Węgierski l u k  kredytowy 733'—, Węgierski bank dla 
przem. i naudiu —"—, Węg. bank hipceczny 506 —.Węg, 
bank eekontowy 449 —, Austryacki bank kredytowy 624 25 
Rima M urany 451-50, Buaapeszt kolej miejska 576'50, Kolej 
południowa 4 9 — Austr.-węg. kolej Państw. 626 50.

Tendencja spok.
B e r l in  d. 8 maiua. Wczorajsza giełda popołudn 

4 proc. węgierska renta ziota — , Węsierska renta ko­
r o n o w a  — •— , Austr ak cye kred/towe 196 50. Staatsbahny 
133-75, Lombardy 13 ł0, Diacontc, Comancut 180-50, Rnole 
216-30. Tenaencya bez obrotu.

F r a n k fu r t ,  d. 9 marca Wczorajsza giełda wie­
rz orna: a.ustr. renta papierowa 100 40, Austr. ror.a srebrna 
100 70 ziustr renta złota tOO'90, Austr. akcye Kredytowa. 
196 /0,Staatsbahny 134-10, Lombardy 13-60, 4 pr. anstr. rent- 
koronowa 99-70. Tendencja: silna

P » r y i ,  d. 6 marca. Wezorajsz giełda wieczorna 1 
proc. Francuska Renta —-—. 4 proc. renta włoska —■—. 
Nowe tureckie Corsolu —•— Renta egipska —•—. Renta 
turecka lit. e. —■—, B. — — Ottomany 544- - ,  Turę 
ckie losy 112’— Obartered 43'- Deoer 466-—, Lancaster 
—•—, Rio- Tin to 1178, Rema bułgarska — . Renta ru- 
muńjka z r. 1890 —•—, Renta rumuńska z r. 1896 —.— 
Pożyczka grecka —-—. 4 proc. hiszpańskie Eiterieurs 
— Tendencya.

Berlin d. 8 mai ca. Przy ztunkujęeiu wczorajsze u 
giełdy: Kredyty 196-50, Staatsbahny 133'75, Disconto Co- 
mandit 180 50, Berlin Tbw.has.dl. 149'—, Laura 216 90, Bo- 
humery 184-10, Kolej półn. wschounio-Pruaka —■—, Rubel 
za gotówkę al6-S0, Kolej waisz.-wied. —•—, Kolej morza 
śródziemnego 89-—, Kolej MericOonalna l39'—, Losy ture­
ckie 118 75, Renta wio ika — -—, .Earpener* .opainia wę- 
"la 186"10, Kolej MarieńDurg-MJawka — , Konsolidacje 
388 50 Lom jardy 13*40, Kolej Henry 96.50, Niemiecki bank 
narodowy 115-25 Kanaaa Proferred 11210, Akcye żeglugi 
uamourskiej 105 90 Aurs warszawski — •—, Huta „Don- 
nersmarK-1 219*75.

T a r g  r .b c i u w y  i  t o w a r o w y .
1 łnrta p e ffit , d. 7 marca. Pszenica na kwiecień 1904 r. 

kor 8*58 -'c 8-59. Pszenice na maj 000 do 0 00, Pszenica 
na paźdz. 8 47 dc 8 48, Żyto na kwieć. 19U4 r. 6-75 ia 
6 76 Żyto na paźdz 6 80 do 6*81, Owies na paździer­
nik 1904 r. 0.81 do 5-82, Owies na kwiecień 5-75 do 5 76, 
Kukur. na maj 1904 r. 5 45 do 5-46, Kukuruaza na lipiec 
6-; 6 do 5-57, Kuknrudza na paźd. 0-— do 0.—, Kukurudza 
na sierpień 0'— do 0*— Rzepak na s erpied 11-55 do 
11 65. Pogoda: mgła.
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—  N O W Y  K A N T O R  —  
S Ł O W A  P O L S K I E G O
WE LWOWIE, UL. TAŃSKIEJ L. 1 (RÓG AKA­
DEMICKIEJ NAPRZECIW HOTELU GEGRGE’A) 

MIEŚCI
GŁÓWNE BIURO OGŁOSZEŃ ORAZ 
PRENUMERATY SŁOWA POLSKIEGO
SKŁAD WSZYSTKICH WYDAWNICTW WŁA­
SNYCH TUDZIEŻ SPRZEDAŻ ODDZiELNYCh 

NUMERÓW
Wydawnictwo posiada we Lwowie trzy własne Biura:
1) Administraeyę główną, ul. Chorążczyzny 1. 17-lL
2) Kantor Słowa Polskiego przy ul. Tańskiej 1. 1.
3) Biuro sprzedaży Słowa w Pasażu Mikolascha 
Tylko te trzy Biura wydawnictwo prowadzi we wła­
snym za! zadzie i za nie w zupełności odpowiada

N A D E S Ł A N E .
Za tę labrykę Redakcya nie odpowiada.

KST’ Wydanie jubileuszowe —  na dochód autora.

i

Wyszła z pod prasy i jest, do nabycia we 
wszystkich księgarniach trzytomowa powieść 
historyczna na tle dziejów Albanii w XV w.

T. T. je ża    &&

„ O  B  " 2 T  T ta
Z portretem autora. — Wydanie ubiieuszowe,

H Z Z Z  na dochód autora, z r .  

Cena trzech tom ów 6  hor.
Skład główny w AdMutr. Słowa Polsłieyo.

Wydanie jubileuszowe na dochód autora. i

Przegląd Kszeclipolsl:.'
MIESIĘCZNIE 

POŚWIĘCONY POLUYCE NARODOWEJ 
ORAZ ZAGADNIENIOM ŻYCIA SPOŁECZNEGO 

EKONOMICZNEGO I UMYSŁOWEGO 
rozpoczyna 1 0 -ty  r o k  is tn ien ia  i wychodzi nadal 
na dotychczasowych warunkach. Ukazuje się w ze­

szytach miesięcznych objętośeP 5 anuiszy druku. 
P r e n u m e r a t a  w y n o s i :  rocznie 12 kor 

półrocznie 6  kor.
A d m i u i s t r a c y a :  ulica Jabłonowskich 1. 1. 

w Kr&ko\vie. —  Okazowe numery na żądanie wy- 
Bełany są bezpłatnie. 988
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Aaatr. tak i. u« i  aiema. loa. » B U  
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G a i ,  ,  po  300 K.or. . . .  4
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m e n  łup. pr i. a. po 1C, i Ł f . L  ł  
Pak. r t . h j w ł  po 1O0 aZ. m. k. 4 

a k . ,  ,  po tO al. a  L  4
P oŁ  aarbaka prem. po  100 fz.................3
I mieokre obL prem . koiaj p o  400 fr. 8

b s s y  M z p rm e n to w s  (* *  szen k ą j.
B a a ip— f tt ó i ta t  Batihn* po 6 uL w . *. 
g-ahrŁ kr. dla haad. i pr*. po 100 *Ł We
Clary po 40 i l  m. k ............................• •
Pofty**k* zn. In*Drutu po 90 *L w. *. < 
pa*, p n a t , mi**. Kranowa po 30 zł* w. 

„  m J suń lany po 2Q *1 * •
I fW  P* 40 d .  Wa * •   .......................a • •
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n m W Dg. tow. poo&L . . « « 4 4
F-tmuaoyi t t y n ,  K ooo iia  po 10 eŁ . . .

po H) aD da. ż . ....................................
b o ija aaa uiLast* »a*et>arg» po 20 *L •
St. ó t n o u  po 40 *L ił.  ............................
PoŁ pr. m. Stanisławowa po 90 zL » . . 
Komunalna m. W iecuu* c r, 1874 po 100 U

Akcye p r z c d « « b h o r s T w  t r a h a p o r t o w
bok. koL iok. acc. piorw. 200 %L . . .

* Ł  r nu doa  300 bL .  . 
iM t r . Tow . lo g i. a *  D imapi 150G Kos. 
Kolai pohu o*a. Fordyn. 3100' Kor. . . . 
Kołom yj. io ł  la tc . pierw.) 300 bL 
•łoi Lw crw -hauec <ako. pierwd 300 a l• AJWow-OaartL-aiascy 200 sL . . . .

> wafcoo<tn.-ęaL-ioKain. 200 *Ł . . « .
■ państw owych 300 kL =  500 ft . • .  •
,  połodaiaw ej 300 =  603 fr. • • *
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>ołhd austr. tow. osł  400 K or................
rahe. oancu  m poteo*. 400 Kor. « . . .  
raim. baucu di* nandru i praem. 400 Rch 
•an*u di* arajow  t o n e i T o ł  400 Kor.
» a A ossi s w^g. 1400 K c .. . . . . . .
ia u m  Ł wumuow. (TJnłou&aak) 400 Kor.
w>*Ł Daniu Bwtnak, 200 Kor...................

4U »nw w ittg o a ns*  900 Ka r . . . . . . .
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^cnocm ey 500 K o * . ..............................   ,
1 orecJŁ. aars. wyto bm w 600 frim ków * • .
TnńtM wrw. Eop. węgla 70 s L . . . . . .  .
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•/ofO**kt aewiay jęrótao M rm j 
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W ło*kłe pan p io ty  m  100 hr . .  . • 
Enblo oananoty aa 100 rabH .  . . .  r
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C E N N I K  
'w ą s k ie j  izby handlowej i przemysłowej

Lw ów , dnia 7 m arca 190*.

L Akcye za sztok'
Banku kip ot. gahe. po 300 mL (400 Ł )

Kx dividenue 90 K or............................  •
Banku gabc. di* nandiu i preem ysłu

po si. 9D0 (400 Kor.)  ................ ...
Kolei r a i  K*r. Lnu. po 200 zŁ. m. k . . . 
Kolei L w ow -C eern-j **117 po 200 zł. w. *

w ■reDrse (400 Kor.)  ...........................
Oarb. w &zea*oan* po 900 aŁ (400 Kor.) . 
Kaoryki w agonow  w San o ku pruedtem

Ltpiń*ki»ego po 500 K or...........................
Tow. di* galic. Dr*ed*ieb. elektrycanyob 

Wod. po 200 wL (400 Kor.) • • ................
L  U sty  zastaw ne za  100 £ .

bpa kuponu bie4*o©eo 
Banku K  g iPh w. a. wyL g 1CP,'# .  .  .  t
Banku h. g. 4W l*  w. a. io* w 50 L . . .
Bantu h. g. 4°^ * »  łoo w qq L po 900 K,
Banku kraj 4Vi°** w. *. lo i w fil i  . . . ,
Batutu kraj. 4°f« w. *  j0| w 5? L . . . .  
Towar*, ared. ga i Kłem. 4°i« (1 em ir) . .  
T o w a rr  Kredyt gahe, ń i iń ik . 4 ^  Lm

w 41ł/i  lat  .......................................
m d^* lo* w 66 l a t .........................................

fil Obligi z a  100 K. 
ber Kuponu b ies*cego 

Cłane. fonanssu propinacyjnego i*h w. a  
Bu*owibski funa. propm soyjny 5°/* w. a. 
komuiuwiw Banku krai* ^  2 etrueya

• ,* 4̂ /1*/* S emiaya ,
_  s »  W *  4 enuny* . .
Kola) lokom , waeh, 49h po 900 Kor. . , 
Potyoaki krajowej 0** w . a  t  r. 1873 . ,
P oB yeu i kraj. 4®/* p o  200 K. g r. 1896. . 
roayumsa nuast* Lw ow a 4°r* po 200 Kor. 

• * w 41/*4/* po 200 K or
O. Losy.

M1M « . K n k o w e  po 30 «Ł (10 K or 5. . 
M ian* 8r*tusi*w ow * po 20 a i  (40 Kov »

V. V on ety.
im k m  M m t i ....................................
O-1 ranko WIJ, . .  .........................

900 rob h  tv, Js kita

plac-H

586 - 54b i

— 96*/ 1
— — —

579 - 684' 1
—

3b0 - 3701-

400 - 410

111 -
101 101 SK
ab SC 0 -

102 20 )f/9’W
98 O. 99 6C
90 - —

99 9>
98 ” *$,71

T j

Hf 9915<
102 0 — —
102 » — “
101 30 102 i-
98 7C 00!4«
08 70 9914*
_ —> —
98 se 7;
97 /O fcS 4C

lul Hj — “

7ó — 80
— “

11 96 l i l i i
19 — iw a

953 — ■355 -
117 '5  U7 6;

S A iT io a  t r r ia i - j i r r

CL uprz. gai. BanKu Hiooteczuego
Kupuje i ayrzeuaje wszelkie papiery warto­

ściowe i monety zatrraniczne.

BAM  HIPOTECZNY
C. w w * -  galicyjst z l m i

O ddział depozytowy
przyjmuje wkładki L wvpuiea sali' tk4 na ra
ehunek liesąey, przyjmuje do pr secimwaiud 
p" )iery wartoecicwe i dzielą na tako«rr 

łnliczkL 80

S a d t o  i » p r o w g d x * n o  n a  w i ó r  i n s t y t n e y i  m a g ra n le m n y e h  t a k  s w a n e
E E P O S r T ^  S C H O V Ż i t O W 3  ( S a r a  3 D « p o « t t s ) L  

Z r  op łatą  50 do 70 kor. a. w . R oozn ie , d e p o z y tr r y n sz  o trz y m n je  w  s ta lo w e j k a s ie  panoem < 
s ch o w e k  do w y łą c z n e g o  u y t k n  .p o d  w ła sn y m  tln . .o m , g d z ie  b ezp ie czn ie , a d ysk retn ie  p rze  
c n o w v w a c  m ożn a  s w o je  m ie n ił  iub r a ź n e  d ok u m en ty . —  tT z e p is y , o d n o sz ą ce  się  d o  teg<

rod za ju  leon zy tów . o trz y m có  m ożn a  nezotatn ie w oddztiile d e p o z y to w y m ___________

Odpowiedział, y redaktor: Józef 2dejnbutuki. Nakładem
Z drukarni „Słowa Polsiiiego*, we Lwowie, pot urr'dem Józefa ZierabińFkiego.

Spółki wydawniczej we Lwowie, Stów. zar. ogr. poręką. 
Panier z fabryki JBraci Fiałkowskich w Białej i Czancu.


